
Cena 20 gr 

OD.ZK_ l_ Pierwszy dzień obrad 
, . IX sesji Zgromadzenia Ogólnego NZ 

10 pionów 
bezbrakowych El':JIJ'.lłESS 

Maehinacje dełegaeji USA spowodowały 
odroezenie r~zpalrz.-nia sprawy udziału 

Chin Ludowych w o~z paru szefowie delegacji Polsld, 

, , 
na czesc 

Burmy. Czechosłowacji. Jugosła· 
wU. Szef delegacji Burmy Bar­

Ił Z;a zd u ZM pn.o __ k_n __ Łód_._ź._cz_w_a_rte_k_23_wrz __ es_·w_·_._1„s_M_r. __ N_r_2_2_1 _<3_3_G_) 

:Jak Już ł>Odawallśm:r, we wto I Delegat USA LOdge zgłosił kontr rlngton oświadczył. że po.prze każ 
:rek nastąpiło otwarcie IX se- wniosek, w myśl którego „Zgro- dy wni<>sek zmierzający do przy­
sJI Zgromadze Ogólnego milflzenie Ogólne postanawia nJe wrócenia Centralnemu Rządowi 
ONZ. Na pierwszym posiedze- roeatrywać na IX sesji w roku Ludowemu należnego mu miejsea 
nJu przewodniczący delegacji bielącym żadnych propozycji w w ONZ oraz w:voowie sle przeciw 
ZSRR Wiceminister Wyszyński sprawie usunięcia przedstawicieli ko każdemu wniookowl. który osi 
złożył p~oJekt rezolucji. doma- kuornJntangowskioeh i przyznanla !owałby utrwalić obecna nleno:r­
gający sle przyjęcia Chln Lu- miejsca ... „ ONZ przedstawicielom małną sytuacje łub odroczyć ur~-

· utworzą młodzi robotnicy 

laUa~n „ [" l'B im. italina 
Artyści 

f eatru Polskiego 
w drodze 

, . 
na gosc1nne , 

występy w ZSRR 

d<>WYCh do ONZ. Centralnego Rządu Ludowego". gulowaule tej kwestii. 

NOWY JORK (PAP}. - Prze Nie chcąc d<>pnścić w ogóle do Za rezolucja amerykańska <>PO• 
. wiedzieli sle przedstawiciele kllkl • 

wodniczący delegaoji rad.z1ec- ~~05(;;!:01!,a~~ ;~:~~;ta., r:~zi~~: ku<>mintani:owskiej. delegat Ani:llt 
kiej, wiceminister A. Wyszyń- z<>łucjl bvłobv dla szeregu delega- Dix<>n oraz delegat Australli Ca­
ski, składając wniosek przewi- cjl krepują-ce). LOdge zaża_dał, by se~ gł<>sowanlu wniosek L<>dr;e•a 
duJ·ący zai'ęcie przez przedsta- Zgrom.adzenle prze1nowadz1!0 r;ł<>- . 1 ji amerykań~ 

· . . . • . . . . s<>wame najpierw nad rezolucja •o przyznanie rezo uc 
WJJC1eh Chiń.slne] Republiki Lu amerykańsl<a. mimo że została 

1 
sklej ple~wszeństwa przed rezolu-

dowej należnych im miejsc w <>na zgłoszona póżnleJ. cia radziecka . "rzyJęty zostal ł5 
Zgromadzeniu Ogólnym i w in Pr<>Jekt rez<>lucJi radzlecldeJ p-0- (Dalszy ciąg na str. 2) 

nych organach ONZ, oświad-
czył m. in., że nieobecność pra --------------------------Wiadomość o zwołania na dzień 19 listopada br. n Zjaz· 

du ZMP wywołała olbrzymie zainteresowanie wśród mło­
dzieży całego kraju. Aby Jak najlepiej uczcić to wielkie 
wydarzenie postanawia ona coraz ło lepszą, i oszczędniej-
szą pracą przyczynić się do obniżenia kosztów własnych W ram.ach wymiany kultu·ral 
produkcji a tym samym do podniesienia stopy życiowej 

wowitych przed&tawicieli soo- . N a 
milionowego narodu chińskie· 
go w ONZ podważa autorytet 
tej organizacji, osłabia zaufa­
nie narodów do niej, uniemoż­
liwia ONZ pomyślne wykona­
nie zadań w dziedzinie utrzy­
mania pokoju, utrudnia wresz 
cie skuteczną pracę Rady Bez-1 
pieczeństwa. Sprawa ta daw 
no już byłaby uregulowana, 
gdyby nie sprzeciwiały się te­
mu pod najrozmaitszymi pre­
tekstami Stany Zjednoczone. 
które nie chcą się liczyć z fak 
tam.i. 

marginesie obrad ONZ 
Jak donosiliśmy, we wtorek rozpoczęła się. IX sesjci 

ONZ na której w i ceminister Wyszyński zlożyl 3eszcze raz 
proj~kt rezolucji, domagający się dopuszczenia Chińskiej 
Republiki Ludowej de ONZ. M i mo odroczenia przez po­
słuszną Amerykanom większość rozpatrzenia tej spraw y -
nie przestaje ona być aktu alna. Warto więc przypomnieć 
kilka wypowiedzi na ten temat. 

nej :nięd.zy Polską Rzecząpospo 
narodu. litą Ludową i Związkiem Ra-

za przykładem pn.odującej młodzieiy Nowej Huty, Stoczni dzieckim., 2Q bm. wyjechia!ł do 
Gdańskiej I innych naszych kombinatów przem)'9łowych I Związku Radzieckiego blisko 
w dniu 22 bm. zobowiązania na cześć n Zjaz8u składała 2CO-osobowy zespół . Pa~stwo-

• . Wego Teatru Polskiego i Ka-
młodziez pracująca w Zakładzie „C" ZPB lm. Stalma meralnego, który wystąpi go-
"' Łodzi. ścinnie w Moskwie i Kijowie 

Rzuciła ona wezwanie do wszystkich młodych włóknia­
rzy z całego kraju aby czynem produkcyjnym, uczcili li 

Zjazd ZMP. 

Natychmiast po zakończen\u -------------
pracy na zmianie przedpołu­
dniowe) pospieszyła młodzież 

Nowej Tkalni ZPB im. Stali­
na na masówkę. Sala zebrań 
wypełniona byla po brzegi. 
Wśród młodych majstrów i tka 
ezy nie brak bylo i starszych, 
doświadczonych ich towarzy­

szy pracy, którzy przychodząc 
tu pragnęli podkreślić więź 
jaka łączy załogę we wspólnej 
pracy dla jednego celu: uzys­
kania coraz to lepszej i oszczę 
dnieJszej produkcji. 

z okazji Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej. 
Na zdjęciu: pożegnanie na 
Dworcu Głównym w Warsz.a-

wie. 

Powiaty: 
piotrkowski 

i łódzki 
zwolnione 

od miarek 
i odsypów 

1•------ -------·1 
Do zwolnionych już od mia­

rek i odsypów powiatów 
łaskiego i wieluńskiego w woj. 
łódzkim doszły jeszcze dwa: 
plotrk wski i łódzki. 

K ;edy po wygłoszeniu krót­
k;ego przemówienia przewo­
dniczący Zarządu Zakładowe­
go ZMP, Tadeusz Piekielny 
zwrócił się do zebranych aby 
zabrali głos w dyskusji, z sali 
podniosły się w górę dziesiątki 
rąk. A potem mlodzi i starsi 
wchodzili kolejno na podium 1 
w krótkich słowach składali 
swoje zobowiązania. Było tch 
bardzo wiele. I tak tkaczka 
Irena Rajt zobowiązała się u­
tworzyć do dnia 1 pażdzierni-

(Dalszy ciąg na str. 2) Pięć zwycięstw w Sofii 

Przekroczenie prze?; Piotr­
ków i Łódź 90 proc. rocznego 
pia.nu dostaw zbiłża, nle po­
winno osłabiać walki aktywu 
o pełne wykonanie świadczeń 
w zbożu, zwłaszcza, że w ostat 
nich dniach dało się zauwa­
żyć poważne osłabienie tem-

d k ł 
pa. dostaw we wszystkich po-

U O umentowa O potęgę wiatach naszego wojewódz-

p o Isk ie go p i ę ś ci ars I w a t~Jdadem - Jak być nie 

URUCHOMIENIE NOWEGO 
ZAKŁADU PRZEV.YSŁOWEGO 

W KOREI PóŁNOCNEJ 

"PHENIAN. - W mieście Son 
czhoo (prowincja południowy 
Phengan\ uruchomiono fa­
brykę aglomeracyjną. Budowę 
! :tbryki ma)ącej doniosłe zna. 
c zenfe dla rozwo)u produkcji 
m etali nieżelaznych rozpoczę­
to przed 14 miesiąc.ami. 

Oddan!-e do użytku nowego 
obiektu przemysłowego - to 
w ielki sukces na .rodu koreań­
skiego w dziedzin le realizacji 
zadań ple'"'Wszego roku plallu 
trzy letniego. 

PROWOKACJE 
KUOMINTANGOWCOW 

PEKIN. - Nfencja Nowych 
Chin poda je, że w dniu 20 
w rze§nl a 37 myś l iwców czang· 
k alszekowskich typu •• F-47" do 
konało ns lot u na wyspę A.mov, 
Juns-zankang. Czangru . półwy· 
sep Luao t wyspę Czaua ng pu 
Podczas tych nalotów sa molo­
ty cza n 11.kalszel<ow skle zrzu ci­
ły 23 bomby i ostrzelały z bro 
n 1 pokładowej wspomniane 
mle ! scowości. 

BUNDESTAG ROZPATRUJE 
PROPOZYCJE IZBY LUDOWEJ 

NRD 

BERLIN. - Ra dl<> zachod'li<>­
ber l !ńskie donosi. że konwent 
senio r ów Bu ndestagu z.achod­
nlo - nlemleoklego . złożony z 

W ostatnim dniu wielkie­
go międzynarodowego tur­
nieju bokserskiego w Sofii 
reprezentacja pięściarska Pol 
ski odniosła piąte z kolei 
zwycięstwo. Tym razem prze 
ciwnikiem naszych bokserów 
była drużyna CSR, która zo 
stała pokonana w stosunku 
8:12. Po zwycięstwie łym 
Polska znalazła się defini­
tywnie na pierwszym miej­
scu w tabeli punktacyjnej, 
nie przegrywając ani jedne­
go spotkania. 

W ostatnim meczu bokse­
rzy nasi wykazali doskonałą 
kondycję i ambicję. Drużyna 
nasza udowodniła w Sofii, że-
1>0 mistniostwach Europy na 
dal jest doskonałym ze­
społem. 

Pięściarze polscy -wystą­
pili z czterema zawodnika­
mi rezerwowymi: Liedtkem, 
Brychliklem, Milewskim I 
Karpińskim. Natomiast Cze­
chosłowacy, którzy w c-LWar­
tym dniu tu,rnieju odpoczy­
wali, zmobilizowali najsil­
niejszy skład z Zachara. 
1\-lajdlochem f Tormą na 
czele. 

Najładniejszą walkę sto­
czył Niedźwiedzki zwy~ięża­
jąc mistrza olimpijskiego 
Zacharę. Na wyróżnienie za-

p rzewod n lezącego t wiceprze~ ------------------------
wod n!czących Bundestagu ora z c1·ąg dalsty Op.OWl"ada 
p rzedstawlc!eli poszc ze gólny ch - · 
r rakcjl. przyjął do wladomoś~I TIJ·a pf. 
p ismo Izby Ludowej NRD pro-
ponujące pod 'eci e rozmów mię J • • I" H 
d zy ..,r7edstawic ielami Bundes u a1emDfCa PO lgOftU 
ta<?:u 1 l zb :v Ludowej. Konweni 
seniorów pootanow!I orzekazaf zamieścimy w nume­
to o fsmo do l""O'Zpatrzenia fra· 

powinno - są niestety powia 
służył także Węgrzyniak, któ ty, które Już przekroczyły 90 
ry już w 20 sekundzie pierw proc. planu - łaski (który wy­
szej rundy wspaniałym pra- konał wczoraj za.ledwie 13,6 
wym prostym znokautował proe. planu dziennego) wie-

(Dalszy ciąg na str. 4) Joński (28 proc.). 

W spaniałe osiągnięcia łódzkich 

inżynierów i techników 

Sprowadzaną dotychczas z zagranicy 
z ą lano •n 

będzie y produkować w kraju 
z wypłuczyn wełnianych 

40 gałązi przemysłu korzystać 
bądzie z metody łódzkiej 

W łódzkich Zakładach Pr7.emysłu Wełnianego lm. Gwar­
dii Ludowej dokonano ostatnio cennego wynalazku. Oto 
grupie tamtejszych inżynierów I techników udało się wy­
produkować, po raz pierwszy w Polsce, chemicznie czystą 
lanolinę z wypłuczyn wełnianych. 

Lanolina jest cennym su- produkcję wYSOkowarłościo­
rowcem tłuszczowym używa- wej lanoliny, przewyższają­
nym między tnnymi dla po- cej nawet jakościowo lanoli­
trzeb przemysłu farmaceu- nę zagraniczną. 
tycznego, dotychczas sprowa· Według wstępnych obliczeń 
dzanym z zagranicy. Wszel· jeden tylko zakład im. Gwar 
kie próby produkowama w dii Ludowej, dzięki wykorzy 
kraju chem1czme czystej la- stywamu wypłuczyn wełnia­
noliny jak dotąd zawodziły. nych dla produkcji lanoliny, 

W świetle więc tych fak- uzyska llO milionów 520 tys. 
tów specjalnego znaczenia na zł. 
b1era os1ągnięc1e łódzkiej - Mieliśmy początkowo ol 

bry gady inżynieryjno - robot- brzym1e trudności z przygo­
niczej, która nową metodą towantem odpowiednich ma- I 

Churchill, p remier W. B ry 
tan ii (po wizycie w USA\ : 

„Rząd b rytyjsk i jest co 
prawda nadal zdania, ze cen 
tralny rząd Chin Ludowych 
p0wi.Ilien być reprezentowa­
ny w ONZ, nie uważa Jed· 
nak w obecnych warunkach, 
aby już dziś nadszedł czas 
do ponownego rozpatrywa­
nia tego zagadnienia". 

----~ 

Hammarskjoeld, sekretarz 
generalny ONZ: 

„J est słabą stroną Organl­
zacj i NZ oraz stanem anor­
malnym, że tak wielka część 
Azji nie jest reprezentowana 
w organizacji światowej". 

Pani Lakshm.i Pandit, prze 
wodnicząca Zgromadzenia 
Ogólnego ONZ (na lewo): 

„Jest konieczne, aby reJJ'U­
blika Chin Ludowych otrzy­
mała m iejsce w ONZ". 

----~ 

Eisenhower, prezydent Sta­
nów Zjednoczonych: 

„Będę walczył do ostatnie­
go okopu przeciwko przyję­
ciu Chin do ONZ. Gdyby 
jednak Stany Z jednoczone 
zostały przegłosowane, to 
rząd amerykański mu-
siałby się zastanowić nad 
sprawą zmiany kursu swej 
polityki na podstawie sytua­
cji, która by wówczas nastą­
piła'' . 

Nehru, premier Indii: 
„Organizacja Narodów Zje 

dnoczonych osłabia swą po­
zycję przez to, że nie zgadza 
się na dopuszczenie do ONZ 
Chin komunistycznych. Po­
jawienie si~ nowych Chin 
jest wielkim czynnikiem w 
sytuacji międzynarodowej . 
Nie uznawać Chin, to zna­
czy zamykać oc:z.y na rzeczy­
wistość". 

+----

MOŁOTOW. minister spraw 
zagranicznych ZSRR: 

„Obecnie nie mogą być u­
rzeczywistnione najważniej­
sze postanowienia statutu Na 
rodów Zjednoczc-nych, ponie 
waż rząd Chin Ludowych, 
jako jedyny prawomocny re­
prezentant narodu chińskie­
go, nie jest reprezenłowany 
w ONZ. 

Jest ło ł,\\k jawnie anor­
malne i niedopuszczalne, te 
byleby błędem godzenie się 
• łą sytuacją". 

+----
kc!om Bu nde.qtal/:U. rze jufrzejszym. 

tzw. „wirówkową" roz.poc~ła ..:._ {Dalsz.yciąg na str, 2) .,e:. 1 ------------------------===~ 



u radzieckich 
przyjaciół 

Część statora. jednego z dwóch 

hydrogeneratorów dla budo­

wanej obecnie Dub08Sankiej 

Elekkowni Wodnej na Dnie· 

słn.6 (Mołdawska SRR). Te 

patę:ine hydrogeneratory pro-

dukuje fabryka „Urałelektro-

apparat" w Swierdłowsku. 

Napięta sytuacja w łonie SFIO 
Wiz la rem· e Szeregowi członkowie potępiają 
lnd~n!zji 1 ra antynarodowe stanowisko kierownictwa 
w Delhi Francuskiej Partii Socjalistycznej 

PARYŻ (PAP). Polityka zagraniczna. kierownictwa Fran· 
DELHI (PAP). w środę, 22 cuskiej Partii Socjalistyc;;mej (SFlO), wypowiadająca się 

bm. przybył do stolicy Ind!~ za zb_rojeniem Niemiec zachodnich, wywoktla wśród orga­
Delhi z 4-dniową wiz.ytą ofi- n!zae1i terenowych i departamentainych oraz wśród szere­
cja1ną premier Indonell,ji _ uowych członków SFIO sitne ntezadowolenie. 

Sa6troamidżojo. Niektóre federacje depar-
1
re", kilka sekcji federacji 

Na lotnis«u w Delhi powi- tamentalne SFIO potęp.By u- SFIO departamentu Somme 
t.ał premiera Indonezji p.re- chwałę kom:tetu naczelnego uchwaliło rezoliucję aprabuja 
mier Indii, Nehru w otoczeniu partii w sprawie usuni~ia z cą sfanowisko deputowanych 
czlonków rządu i parlamentu. SFIO Daniela Maye<ra, Jules - socjalistow Lejeune'a i Dou 

. Moc.ha i M.axa Lejeunc'a za trellota, którzy wypowie-
P~czas pob~ w Indiach to, ze głosowali przeciwko u- dzi.eli s!ę w Zgromadzeniu Na 

:ZBL12:A SIĘ: WINOBRA,NIE 
W PIEl\WSZEJ WINNICY 

NA POMORZU 

Na malowniczych stokllćh 
nadwlśle11sk eh i:IOcą si$ w sloń 
cu clężk"e kiście wi410gro'1. 
Spośrótl liści wygl!\daJ11 w;elk'.e 
gro-na „Królow<!J w:nn!o", „Per­
ły szab1u1sk'eJ", „Po1·~ugalki" 1 
czterech innych odmian plęk· 
nyoh, soczystych owoców. 
Pierwsza winn ica na Pomorzu 
dojrzała do willle>brania. 

Z r;.aloi>o11ej przed trzema la­
ty 8-hektarowej plantacji p,-a. 
cown!cy g0&pod'\r a Zai-t;e· 
czewo zespołu PGH Karnkowo 
w pów'ecie L'pno zb'.orą w 
tym roku ponad 5 ton W'iho­
gron. 

Już w najbliższym czasie w 
pierwszej winnicy na Pomorzu 
odbęd~le się tradycyjna uro­
czy&tosć Wln<>bra..nLa. 

WSPóŁPRACA POLSKICH 
I CZtCHOSŁOWACK!CH 

INSTRUKTORóW RATOW· 
NIClWA GORSKIEGO 

0.91.atn!o !>O'Wrócl~a z Czecho· 
słowac)1 polska ek.lpa Gńrskle­
go Ochotniczego Pogotowia Ra· 
tunkowego, która uczeetnlczyla 
w kursie instruktorów ratow· 
n'ctwa. zorganlzowanym przez 
Czeoh<>Slowacką Stużbę Górską. 

25 listopada w Warszawie 
odbędzie 

Generalnej 

• 
st~ ses1a 
Rady FIZ 

WIEDE'R (PAP). - Jak p0daje „Biuletyn InfonnaeyJ. 
n_y" Swiatowej Federacji Zwią,zków Zawodowych, VII se­
SJa Rady Gen~ralileJ SwiatoweJ Federacji Zwi~ków za­
wodowych odbedt:le sle 25 listopada br. w Warazawle. 

Biuletyn podkreśla, że sesja ta będzie miała ogromne 
znaczenie dla st>rawy walki o jedność klasy robotniczej. 

Na całym świecie - stwierdza. biuletyn - mll.sy pra­
cuj~e wzmaga.ja. swa walkę przeciwl<o gro~ble nowej 
wojny przygotowywanej przez b!lperialistów amerykań­
skich. J;>omagają sit; one pokojąwego rozwi!łzania spor· 
nych problem~w m1ędzynarocbwych, wprowadlóenia za. 
kazu broni masowej za.głady i przerwania wyścigu 
zbrojeń. 
Głównym punktem obrad zapowied:&ianeJ VII 1esji 

Rady Generalne będzie omówienie karty praw związ­
kowych ma<> nracuiac:,;ch. 

Podejmujcie apel 
łodzkiej młodzieży 
(Dokończenie ze &tr. 1) 1 do końca roku 7.800 m tkaniny 

ka br. młodziPżoWy pion bez- ponad plan, wybielić ponad 
brakowy a za jej przykładem plan 1.000 kg waty i zaoszczę­
poszli natychmiast Jej koledzy: dzić 333 m płótna opakunko­
Cienkoszówna, Różycki, Pstrą wego, Na ob~le VI schronisku .itól'· 

lfk'm nad Zielonym Kiezmar­
skim Stawem, <>ble bratnie er- gowska. Szymczak, majster 
ganizacje rato1'.rnictwa górskie- Dziuba, krochmalarz Puzder, 

(slb) 

go, wym'eniły dośwl.adczenla w majstrowie: Łu~a.k Jóiwi:ok 
zakreS'le technik! ratownictwa . • .' . " ; „ ( ' J' 
wysokogór9kiego. Omawiano tak Kammski, Anyzko l wielu m- zysłą ano fRA 
Ż(l nawo ?'.d<>bycze i osląani~cia nych. ~ 
ratow.n!otwa. Serdecznymi, długotrwałymi , 

EKSPORTUJEMY OWOCE 
CZARNEGO BZU 

oklaskami nagrodziła młodzież bę<lz1em y 
zobowiąE:anie starego. majstra 
~al?wego ~rzesika •. który o- produkować 
sw1adczył, ze pragnie razem z 

pr~m1er IndonezJ_i przeprowa-, t\"'.o~zeniu „armii europej- rodowym przeciwko ratyrika 
d~1 szer.eg rozmaw z rządem sk1eJ". cji wkładu o EWO. 
hinduskim. Jak donosi dz.ienn.ilk „Auiro- Dziko rosnący cza.rny be11; u- ł d . · k • k • 

Dziennik „Hurn.anite" poda pod<>bał sobie rumowlskft, na m o Zlezą · ta zorganizowac w ra)U 

P
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zolucja amerykańska została Po o<lrzuceonlu Na zakończenie młodzież Za 

tym lepiej 
- oświadcza 
po powrocie 

przyjęta 43 głosami przeciw- przez naród fr•n kładu „C" ZPB Im. Stalina 

Attlee 
ko 11 (Burma, Białoruś, Cze- cuSki EWO, ame k rykańscy protel< wezwała wszyst \eh młodych 
chC>Sławacja, Dania, Indie, Ju- torry hitlerow- wl6kbllll.rzy 1 cialego kraju do 
gosławlia, Norwegia, Polska, ców wysuwaJ;i pódcJmowaitla czynu 1Ja;,do-

z Dalekiego Wschodu 
LONDYN (PAP). - W dniu 

22 bm. orzywódca brytyjskiej 
Partii Pracy, b. premier Cle­
ment Attlee p0wrócił do Lon­
dynu rpo 6-tygodniowe.l po­
dróży na Daleki Wschód. 

Jak wiadomo, Attlee na 
czele dele(acji labounystow 
sklej odwiedził m. in. Zwil\­
zek Radziecki i Cblńską Re­
publlM Ludową. 

Szwecja, UkTaina i ZSRR), plany uzf>l"O,je- we10. ( ) 
przy 6 wstrzymujących się ~1~~~~ ee u- • • 
(Afganista.n, Egispt, Indonezja, ramami „~~ 
Arabia Saudyjska, Syria i Je- euro.J>"'Jsl<!eJ". 
men). W ubiegłym roku ana- Gentiema:n. 
logiczny wniosek amerykański amervkańskt -
uz.yskal 45 głosów pl"ZeciW- do Francjt: 
ko 10 przy 2 ws.trzymujących - JeUi nte 
się od głosowanie. Obecnie chcesz go w tej 
przedwko wnioskow~ !!mery- Postaci, ·to wsa 
kań9ki(lmu głosowały D&nia l dzę go na ™'"' 
Jugosławia, natomiasrt Indone- wo w poprze• 
zja, która w ubiegłym roku _.d.n„i_..m ... 1„in„d;;;.u;;;.r,_.„ .. __ _....,,__ __________ .-. ___ . 

głosował.a przeciwko wniosko­
wi, obecnie wstrzymał.a się od ' 

* 
Wiadomość o zwołaniu II 

Zjazdu ZMP wywołała ró­
wnież szeroki oddźwięk wśród 
młodzieżv województwa łódz­
kiego. Jako pierwsi w woje­
wOdztwie, podj~li zobowiąza­
nia ZMP-owcy z Pabianłcklrb 
Zakładów Srodków Opatrun­
kowy-eh. I tak ZMP-owcy zo· 
bowiązują się m. in. wysuszyć 

(Dokończenie ze str. 1) 

szyn - mówi jeden z człon­
ków brygady inż. Winer. -
Udało nam się jednak wyko 
rzystać dla naszych celów sta 
re wl!•ówki przeznaczone już 
na żłom i dokonać w nich ko 
niecznych usprawnień. W ten 
sposób rozwiązaliśmy kwestię 
aparatury I obecnie, Po za­
kończeniu produkcji próbnej, 
przystępujemy do produkcji 
przemysłowej. 

Dzięki wynalazkowi łódz­
kiej ekipy inżynieryjno-ro­

botniczej z ZPW im Gwa.ro1i 
Ludowej, w skład której 
wchodzą mlodzi inżyniero­
wie: Henryk \.Vlner, Zdrf­
aław Zaorski, Zyrmunł Me­
cych oraz starzy do~wiadcze 
ni technicy: główny Inżynier 
zakładu Stanisław Wlerzblc 
ki, Witold Caban, dyr. nact:. 
Rybarczyk, majster salO\v-y 
AndrzeJ Wyczawaki ł chemik 
Jerzy Zajfert - już wkrótce 
będziemy mogli produkować 
wysokojakościowe Jeki, maś 
ci, nowe kremy kosmetycz­
ne itp. Ogółem ponad łO ga 
lęzi naszego przemysłll korzy 
stać będzie z cennego surow 
ca uzyskanego przez łódzkich 
racjonalizatorów. (wy) 

Attlee oświadczył dziennika­
rzom na konferencji prasowej, 
że jego zdaniem - najważ­
niejszym problemem na Dale­
kim Wschodzie jest dziś pro­
blem Taiwanu. „Im prędzej po 
zbędziemy się Czang Kai-sze­
ka. - oświadczył Attlee -
tym lepiej". 

głoau. 
WlcemLnłste-r Wyszytl1kl ołwla4· 

etyl, te uchWttlenJe rezotucJl ame• 
rykati.1klbJ pod wata autorytet 
ONZ. itew.tucJa ame.rykańsla Jest 
calkowkle pm.bawk>na semu mo­
ralne110. polltyczne110 1 prawnego. 
Jednak_.,e dete11a~Ja ta.dl'.l.ecka, u­
tr:tymuJac swe stttnowtsko. i::rzyJ•. 
mule do wl&domości wynl.k glo­

t f abela wvRranych s r a s z y 4 OZIE:~ CIĄGNIENIA 

W Jondvńskier emigraciarni 
------------------------------""" 

Dom, w którym 

Zwyei„!i!łlwo 

CGT 
w 
do 

wyborach . . . 
organ1zac.11 

związkowvcb 
Senegalu 

PARY:!: (PAP). Prasa donosi, 
że w Dakarze 1 w całym Seneqa­
lu odbyły się wy!>Ory d•leqatów 
do orqanluc)1 'LW ązkowych, któ 
re przyniosły w,spaniałe zwycię 
stwo kandydat.om Powsze<:hnej 
Konfederacji Pracy (CGn. 

sowania. 
Wiceminister Wyszyński 

stwierdził w zaikończeniu, że 
delegacja ZSRR nie wycofał& 
bynajmniej rezolucji, że po­
wstaje ona na porządku d:zien 
nym i że nadejdzie chwila, 
kiedy uzyska ona większość. 

Z kolei f5 l!IMa.mJ 1'T'llY 12 wstrz:V' 
mu.lacych sle WYbrano - Jak jui 
pl'ldawałiśmy wc7.ora.J - nf\ prze· 
Wl'ldnJczącego IX sesji delegata 
HolandJl van Kleffensa. Ktaje <>bo 
zn noko.lu wstnytnałY się od gloso 
wania. Van Klełfens. były przedsta 
wleiel Holandii w Radzie Bezpie· 
czeństwa.. dał sie poznać w cza.~le 
sweJ dzlltlalnokl na arenie mle· 
dtyna.roClll'WtJ .tako Jeden z n~J· 
bardzie.I zaJadlY'Ch ptzedstawlciell 
lmlonlallzmu. 

Koncert 
rozrywkowy 
organizuie WDX 

W Dakar:r:e w 22 za.-kładach 
przemys.łowych I in5tytucjach u­
ży-Wczno&ci publicznej CGT zdo­
była 79 mandatów na 80 waku· 
jących. W zwląl!kU zawodowym W ramach M!eioląca Budowy 
Pracowników Bankowych t Hań· Warszawy, Woj. Dom Kultury 
d1owych (w 54 przeds'9b•or- orqanl&uje w dniu 24 bm. o qo-
5twach) na 216 mandatów CGT dzfnle 19, w aall i.atraln•l WOK 
zdobyła 209. koncert rozrywkowy w wykon11-

W przeds.lęb!orstwach budo- n!u zespołów WOK pod hasłem 
wlanych wszystkie mandaty w „Zespoły WOK Warsu.wie". 
i4ośc1 62 przypadły kandydatom Karty wst9pu w cen'e 2 zł naby­
CGT. W urzędach admi,nlstracyj- wać motna w WDK pokój 311, 
nych podział mandatów był na- t 111 pl9tro. 
.stępujący: CGT - 85, pozostałe Całkow!Jty dochód przaznacllOi 
centrale związkowe - 8. ny na buclowt Warszawy. 

J września 1954 roku, do-
kłacłmie w piętnastolecie 

wybucilu wojny „prezydenit 
Pdlśki", August Zaleski, za­
mieszkały w Londynie, doko 
nał zamachu stanu, w wyni 
ku ktorego w pewnym do­
mu przy londyńskiej uliicy 
Emperors Gate zac~X> stra-
szyć. · 

A było to tak. PainOW'ie, 
reprezentujący siebie, a na­
zywający (.Mml siebie) „I"Z.ą­
dem polskim" (w którym, 
jak wiadómo, teki mlni.Elte­
ria lne zastąpiono dobrze wy 

·pchanymi portfelami), istwo­
rzyli swego cz.asu „główną 
komisję skarbu narodowl'!­
go". Otóż c:rlonkowie owej 
komisji postanowili mobić 
„prezydentowi" Zalesk.iemu 
brzydki kawał i przejść pod 
komeindę „ARA" „rady 
trzech" (Anders, Raczyński, 
Arciszewski) nle uz.nającej 
wyżej wymiooionego. Zain­
teresowany (i to -bardzo!) do 
wiedział się o tym i niemal 
w przed<ttień zamierzonego 
kawału... rozwiązał komisję, 
powołując na jej miejsce in­
ną o skromne.i nazwie: „re~ 
orga niz.acyjna". 

Ale, oczywiście nic t.o nie 
pomogło. OczyF,ście, bo w 
~~- (.o„z;~i7*Ai- it°"' 

misji wzięli udział tacy mę­
żowie jak g;:merałowle An­
ders i Bór-Komorowski o­
raz imć Raczyński. Wz.ięll 
udział, a1e nie wzięli do ser 
ca zarządzenia „prezy<len­
ta". Postanowili przejść (z 
pieniędzmi) pod dowództwo· 
„trzech". 

I wtedy rozl'>ęteło siq pie­
kło na Emperors Gate. Dom 
należy do „daniny polskiej'' 
z.a,rejestrowanej &półki han­
dlowej, która jest (cytuje• 
my za emigr.and?..kim „Dzien 
nik.iem Polskim") „jak gdy­
by finansowym organem wy 
konaw<:zym głównej komisji 
skarbu naro<l.owego". Tej co 
to ód.mówiła 7,aleskiemu„. W epomnlany „dom, w któ 

tym stras-zy" należy do 
„daniny polc;ikiej, a więc 
podlega „radzie trzech". Na 
pierwszym jednak piętrze o­
kopali się panowie z „komi• 
sji reorgani'zacyjnej", miano 
wanej przez „prezydenta" 
dla przejęcia dozoru nad 
„skarbem na•rodowym". Tele 
fony i elektrycz.ność działają 
na kosz.t „daniny polskiej". 
Stąd awa~tury z powodu 
,.,Saffi()IW'Olnego" Włączania i 
wyłączania światła. Tym bar 
dziej, że Zaleski zablokował 
~~j~~(„ 

bu narodowego" konto ban­
kowe. Komisja reorganizacyj 
na otworzyła sobie konto 
wtasne. Okupacja I piętra 
oznacza wz:możooą ilość roz 
mów te.efonic-z,nych i wyma 
ga większego z.Użycia prądu 
(„dhlgi:e, narodowe noce ... "). 
A kto będz.ie płacił? . 

Zaleski roz.wiąz.a.ł ową nie 
posłus:ziną mu komisję „de­
kretem" i - jak tiwier<lz.ą 
jego z.wolennicy - ma 7.a­
miar zaskarżyć „nieposłusz­
nych" do ..• brytyjskiego są­
du. Ale są tacy, którzy od­
radz.ają: bo co będzie, jeże­
li sąd orzeknie, że skoro 
„tząd londyński" nie jest 
rządem poli;kim, to o pra­
wnym znaczeniu ,.dekretów·' 
nie może być mowy! 

„Dziennik. Polski" pisze, 
że podczas roz.m.:wy przed­
stawiciela tego pisma na 
Empero1·s Gate z przedstawi 
cielami Zaleskiego (I pię­
tro!) pod oknem eksplodo­
wał.a dz.iednna petarda. Pa· 
nowie z „komisji reorgani­
zacyjnej" prze ·azili się nie 
n.a żarty, ale na „posteTu111-
ku" bohatecsko wytrwali. 
Boć przecież chodzi nie o ja­
kieś „imponderabilia", ale 
o for.se! O forsę!! 

l(lES, 

I 

Wygrana 120.000 zł padta na 
nr 21065 

pa.dla na 

pa.d~a na 

padła na 

Wygrana 60.000 zł 
nr nr 31861 82387 

Wygrana 40.000 zt 
nr nr 30372 73230 

Wygrana 20.000 z! 
nr nr 10~374 116684 

Wygrana 10.000 zł padla nA 
nr nr 1094 22406 51596 15148 
77410 78072 

Wygrana 5.000 zt pad/4 na 
nr nr 3533 5440 32433 35814 
41330 59127 71689 78778 79971 
90490 

Wygrana 2.000 zt 04clła na 
nr nr 723 1271 3564 4738 8993 
11259 122:18 15009 28166 28960 
35610 37462 43060 44049 46616 
5827.5 68~2.5 627:ll'I 76464 77165 
79177 00900 a11oa 0122a 91589 
99122 102378 10:1316 110'517 

Wygrana 1.000 z.t pa.dla nA 
nr nr 11044 ló67A 17130 176!."i 
20189 20958 2!607 240813 242713 
29766 32613 3331A 34468 35308 
38592 39580 39607 41669 411fl9 
44089 45979 48301 51337 52P3 
60061 62372 66228 68234 6l'28t 
78103 78480 7920 t o 1189 81445 
83537 84247 864:39 88586 89319 
91652 91881 92137 93421 96455 
96650 98995 99093 112035 113210 
115298 115819 115001 119411 

Wygrane seryjne w wysok<>ści 
60 zt otrzvmuje każdy nt1mer lo­
•u kończący l''ę na 02 14 1.; 
17 19 22 27 33 36 44 49 50 51! 
62 63 64 67 68 6fl 11 12 73 at 
92 97, z wyląozen!em Jtidnak tyc:la 
numerów losów, które zostały Ju~ 
wylo.sowane w c!ąqnien•u I l"'ZU· 
tu 11 KLP. W zamian wylooown­
nyoh numerów, wygrane seryjne 
otrzymają nie wylosow11.ne jeszer& 
w tym cią~ien!u hezpoaredni9 
w~i.6ze nu.morf. lQiiQs. 

• 



Takie narady do niczego nie prowadzq 

Trzeba zajrzeć do Rarnków i maRazynówl 
do przedśtawtcieli dyrek-
Cji. 

faktu, że konferencja nie 
spełniła swego zadania, nie 
ujawniła btędów przeszłości 
i nie pokazata , jak z tymi blę 
darni walczyć , jak osiągnfłĆ 
dwa cele postawione przed 
całym przemysłem gastrono­
micznym przez II Zjazd Par 
U1: lepsze zaspokojenie po-

trzeb ludzi pl'acy i obniżkę 
kositów wtasnych. 

Musimy st wicrdzlć, że kon 
fcrencja wskazała drogi fał­
szywe, a winić za to trz~ba 
przede wszystkim clyrekcJę I 
radę zakładową ŁZG - Za~ 
chód oraz ich władze nad-
rzędne. (les) 

N iektóte łódzkie bary I 
restauracje nie należą 
do wzorowych przedsię 

biorstw. Miejscowa prasa sta 
le pis:re o wypadkach powol­
nej l niezbyt uprzejmej ob­
sługi, braku higieny, malym 
wyborze i miernej jakości po 
traw. Niezadowolenie klien­
tów odbija się stale w li· 
stach naszych czytelników. 

Krajowa narada przemysłu 
gastronomicznego, która od­
była się przed killtu dniami 
w Poznaniu, sprecyzowała 
zadania gastronomii w h<t­
śle: „Smaczniej, taniej i sz •b 
cicjl" Zdawałoby się, że te 
hasła powinny być również 
głównym tematem konfcrcn­
~ pl'lrtyjno - ekonomicznej 
zor~anizowane.i w dyrekcji 
ŁZG - Zachód. 

Słusznie więc w d,vskusji 
zwrócił uwagę ob. Sady, kie­
rownik restauracji „Podha­
lańska", ze walka o obniżkę 
kosztów własnych- kosztem 
konsumenta jest drogą fał­

szywą. Cóż to za oszczędno~ć 
na proszku do prania, jeśli 
za to klient będzie siedzial 
przy brudnym obrusie. 

Prżedstawiclele dyrekcji 
wciąż się zastanawiali, jak 
zmniejszyć ilość etatów pra­
cowników w zakładach ga­
stron0micznych, by w ten 
sposób ueyskać oszczędności. 
Ale cóż to za oszczedność, 
jeśli skutkiem zwolnienia 
kelnerów konsument będzie 
narażony na jeszcze gorszą 

obsłu~ę? Czy nie należało 
przede wszysfkim pomyśleć 
o zaos:rczertn•niu etatów w 
samej dyrekcji i admlniFtr:i­
cH, gdzie istnieją niewątpli­
WiP przerosty? 

Pzięki radzieckim metodom pracy 

budowlani łódzcy osiągną 
duże osżczędności i lepszą jakość 

W ub:eqłym tyqodniu p:saliśmy o różnorodnych mod-ela<:h obu· 
wia, przyqotowany<:h d'> produk<:ji na rok 1955, z.aprez2nto­
wany<:h przez przemysł państwo.wy na wys.taw:e w lns.tytucle 
Wzorn!<:twa PrzEmysłoweqo w Warszaw""· 
Nas.ze zdjęcie przedstaw:a pracown l<:ę IWP - Władysławę 
Wiłsllewsiką z modelem buc:.k.a dziec :ę.ceqo tzw. koza-::zka. 

CA~' - fr>t. Ko'ldrac ki 

Z przebiegu tej konferen­
cji wynikało jednak bez żad­
nych wątpliwości, że jej u­
czestnicy nie pojmują nadal 
zadań, jakie przed przem.v­
słem gastronomicznym posta 
wił II Zjazd Partii. O~nosi 
się to szczególnie do ty~ u­
czestników narady. któuy 
najczęściej za bierall głos I 
najdłużej mówili, a więc -

lekceważenie prz pisów drogowych 
możemy przyp\acić kalectwem lub śmiercią 

Oczywiście trzeba oszczę­
dzać, ale nie z krzywdą dla 
konsumenta, nie jego kosz­
tem. Możliwości o~zczędza­
nia w ŁZG są dt1ł.e; spoty­
knne wyp'ldki marnotraw­
stwa i nadużyć, niektóre na­
wet uh1wnione na naradzie 
'>q karygodne. Niestetv. wal­
ka o oszczędność P"EZl!'l na 
tei konferenC'ii w niewlaści-
wvrn kierunku. I 

Mówi siP o OS7t'ZP-iz'lniu r>a 
mat0riałach pl~mi,,.nn .vch, 
wodzie. te1€fonach itp., a nie 
wsrorr :.„a !!'!"' o w.alce z nad 

20 bm. rozpoczął się w Ło bianickiej, a przecież i tej Pożądane byłoby też, aby 117.v~ ; ..,,..,1 1.oir6wno ,...„ .!'7.'''>-
dz1 „Tydzi.en nauki chadze- dzielnicy mocno przydałyby radiowęzły zakładowe oraz de ŁZCT iak i na s„kode kon 
nia", który trwać będzie do się podobne lekCJe. megafony dworcowe nada- sum„ntów. Jest mowa o .. a-
dnia 25 bm. w 7 punktach Ł.odzl na Pia· wały stale hasła i wskazów- nalizie kadr" przyjmowanych 

O tym, że lodzianie wciąż cach wyświetlane są f:lmy, któ· ki, dotyczące przestrzegania na ("il)')W i "d„ialn~ f;na.n.•-0-
re uczą przepisów ruchu. W 

jeszcze lekceważą sobie prze s.r.kołach wyqł.aszane s.ą poqa- zasad prawidłowego chodze- wo stanowiska. a nie wsoo-
pisy ruchu ulicznego świad- dankt clla at::eci. Wczo•raJ przez: nie. mina się o stalym do~zkalA-
cz:ą zdarzające się zbyt c'tę- radio nadane bylo przemów:c- Akcja jest bardzo watna, nlu prarownfkńw I 11v1ttema..-
sto nieszczęśliwe wypadki. n 'e zastfpcy przewodn <:z1tceqo kaidy obywatel powinien t,l' ("7,1lA.1· kontrnli ma"ar.v. nów. Rady Narodowej m. Łodzi ob. " " "' 

Oto np. w ostatnich BuąaJsk ·eqo, któ r y wezwał wziąć w nJcj qdliłał. Tylko zużycia surowca w kuchniach, 
dniach zanotowano trzy wy- wszy&tk ''h m 'eu«ańców minta bowiem ścisłe pn:e'!łrzefanie st.osowtlTtła wld'liwe.ł rectri-

dk . któ h d k · do wzięcia udz .ału w .ak<:jj „Ty I • h d 
pa ·1, z ryc wa s on- qodn a nauki chodzen ia". Prze· przcp sow ruc u rogowego tury, nfo rni\wi s'e o konłro-
czyły się śmiercią. Śmierć po mówienie to tx>Wtórzone będz·e przez wszystkich może zwięk li prooiiłtcJi kuchenne.i p<>d 
niósł wskakujący do ciągnl- dziś dn. 23 i p<>jutrz• 25 o szyć bezpieczeństwo na uli- Wt:2'1„dem wyboru, wagi i Ja­
ka będącego w biegu na sta qodz. 8.45 dla szkół. K'erowni· cach ł zlikwidować nieszczę kCl.Sńf. 

1 <:y szkół w·nni umo,ż! iwić mło-
cji Łódź - Ka iska Tadeusz dz ·eży wysłuchane pnemówie- śllwe wypadki. I Dwa lub tr:7.V rozsanne 
Franc1szkowski, zam. · ul. nla. (k) głosy w dyskusji nie zmienią 

Zgierska 8, który dostał się -------------•·-----··---------------------r. 
pod koła przyczepy oraz Jan I •-
Nowosielsk\, przechodzący ul. 
Pabianicką, gdzie zderzył się 
tramwaj linii 11-3 z wozem.\ 
W tym wypadku winien był 
motorniczy St. Rojkowski. j 

Na ul. Zgierskiej pod kola 
tramwaju dostało się 9-letnie 
dziecko Bogdan Chm1elew­
sk1, które pozostawione było 
bez opieki. Chłopiec stracili 
nogę. 

Rękawiczki 
D zlwt mnie, dłaeze­

qo przemysł skó­
rzany wr.ql9dnle !udo­
wy nie produktAJe Jed· 
nopal<:o>wych N>k.awl· 
czek zimowych ze s~ór 
kl na futerku baran-ko 
wym białym lub brą-

z owym. 

Wiadomo, stolica 

W ub, roku były w 
sprzedaży r~kaw <:Z'l<J „ 
Jednym palcu z im 'ta· 
<=li baranka. Były n !e­
ładne 1 n ·eforemne. A 
przecież można zrob!ć 
t: prawdziwi>qo futer· 
ka. qładk fe tub ozdo­
bione haftem na wzór 
zakop ańsklehl 

Będąc w stollcy na 
praktyce waka· 

przesuwa sit clO przc>­
du. 

Budowlani Łodzi pragną 
coraz szer:zcj stosować tra · 
dzleokie metody pracy, któ· 
re pozwalają budqwać co· 
raz leplej, szybciej i oszczęd 
niej. Ostatnio v.-prowadza się 
na budowy łódzk ie dw~e :ne· 
tody Szysa:imirowa i Zawia· 
łowa oraz Skit;ewa. 

Metoda p ierwsza PQ<ZWala 
osiągać oszczędności materia 
łowe. Oto np. normatywy 
przewidują, że na 1 m3 mu 
ru wchodzi 400 szt. cegieł, 
przy czym pewl procent 
przewiduje się na stłuczkL 
Murarz stosując 01>2:czędno· 
ści wyral:T:a wStZystkie po· 
lówki, a nawet ćwiartki i w 
ten &pe>iób oszczędza akolo 
20 szt. cegle!. Przy metodzie 
Szyszim:rowa i Zawialowa 
robotnicy wiedzą na bietąco 
w każdym dniu, ile zaos.z.czę 
d:zili materiału , jaką wyko· 
nali normę i jaki je:>t ich za· 
robek. Poza oszczędnościam i 
materiałowymi budowlani 
zobowiązują się do oszczędz.a. 
nia narzędzi. 

Metoda Skit:ewa polega na 
protokólarny m zdawaniu ro 
bót wykonanych przez jedną 
brygadę drugiej brygadz. le. 
Np. murarze przekazują swo 
ją robotę tynkarz.om, a c1 
malarz0m, gwarantując do· 
brą jakość pr'1cy. P1·zekazy· 
wanie odbywa się na pod· 
stawie lis.tów gwarancyj­
nych. Przy pracy metodą 
Skiticwa obni ż.a się koszty 
własne, gdyż budynek wy· 
kończ-ony nie wymaga żad· 

nych poporawek. 
Metody Szy~zimirawa i Za 

Subskrypcja 
•. Pasm wybranych'' 
Prusa 

przedłużona 
PP „Dom Książki" zawiada 

mia, że z uwagi na dużą po­
pularność jaką cieszy się sub· 

wiałowa oraz Skit iewa wpro 
wadzą budowla ni ze Zjed.no· 
czenia Budownictwa Miej· 
skiego wzno1'.zący blok 19 
pny ul. Marys.ińskicj oraz 
budów 106 i 407 przy uL 
Zachodniej , jak również za· 
logi Zjednoczen;a Budowni· 
ctwa Przemyg1cwego na bu· 
dowie chłodni przy ul. Trnk· 
torowej i magazynu przy ul. 
Brakowej. 

Na tych. buriowach odbyly 
się już specjalne odprawy z 
pracownikami pionu technicz 
nego i z załogami. Chodzi 
jednak o to, aby dyrekcje 
zj ednoczeń otoczyły załogi 
1ych budow troskliwą opie­
ką, zapewniły im odpo­
wiednie materiały i front ro· 
bót, gdyż tylko wtedy wpro 
wadzenie rad-zieok ich metod 
})rncy może dać dobre w yni· 
ki. (k) 

CZWARTl>K, 23 WRZESNIA 

12. 10 P !eśni l'r. Schuberta. 
12.:l.3 Hajz ecka muz. lu>L__ 12.4.l 
Aud. dla w.si. 13. 10 ~gl,\d 
prasy s.olecznej. 13.13 K<h1cert 
ork~eslry. 14.10 Dla kla s I l ll 
słuchow. 14.30 Dla kólek mlody•;h 
p_i:zy_:·odniJ<ów. 15.,90 . Muzy:<-~. 
L :i .l..> K::>ncert soi·sww. 15.4() 
„swojsk.e melocLe". 16.00 (Ł) 
„zo świata opery". 16.55 (L) Aud. 
i cyklu: „z życia naszego mlas; a 
i województwa". 17.00 Dla dzie· 
ol słuchow. 17.30 (Ł) „Runda z 
piruenką„ . 17.45 ( ŁJ „z mlkr oro­
nem przez m'.as to 1 w eś". l 7.5S 
(L) , . Łódzk!e zagadkl muzyczne". 
16.20 „Mistrzow:e sceny pol· 
«k'e j". 18 . .50 Pol'(ad. przyrod ni· 
cza. 19.00 Muzyka i aktual ności. 
19.2.3 Kompozytor tygodnoa -
Jerzy B cze t. ~0 . 30 .. Scena poiska 

Wlady ław Sterna· ·. 21.45 
W'ad. s port. 21.50 Muzyka ta· 
necz na. '.:!2 .20 „Józef, Eric ka 1 
p;rat" - humoreska. 22.40 Kon· 
C-Ort solistów. 23.20 Muzyka sym­
fonlctna. 

Nowości kosmetyczne 
dla kobiet 

Celem trwającego ,,'I'ygo-1 
dnia" jest pouczenie wszyst 
\uch mieszkańców naszego 
miasta Jale prawidłowo cho­
dzić Po ulicach 1 jak zacho­
wywać !\ę jadąc tramwa­
jem, aby me narazić SWOJe­
go i cudzeao zdrowia na . 
szwank. j 

cyjnej zetknęłam s . ę z 
bardzo praktycz~m 
rozwl~::anlem trudne! 
pracy konduktorów 
tramwa1owych. M!ano· 
w cie 1<ażtiy konduktor 
ma swe je służbowe 
m .ejs<:e w końcu wa­
qonu 1 z teqo m·ejs:a 
„b '. ietuje" - każdy pa­
s~żer Wsiadając tyl· 
nym potnostem podaje 
do skasowa,n :a b;let 
wzq!ędn 1e kupuje I 

A jetel! zdarzy s.ię, 
:te kto• wsądr.:e i;rzed 
n m pomostem, to po· 
daje sąa ' adom bllet aż 
do kondUkto1"9, po 
czym tą samą droq'l 
b łlet wraca do pasaże. 
ra. 

ą&di. Uwiłam. ż• War> 
szawa załatwił.a tł i>pr• 
wę Właściwie, n.;ato~ 

m :ast w t.odz;I 1 in• 
nych m.astac1i poz:ost•· 
je ona Jeszct:e d<> za· 
łatw:enla. 

Studet'l tk.a 

Df.a<zeqo do w) pory 
mo~na alt zaopatrzyt 
w tłk ie rękawl<:zk tyl• 
ko u prywatnych ku.li­
nler'zy? Uwa.tam, :l:e w 
momenc ·e, kiedy tn.a1· 
dą sit one w Sklepach 
uapółecznionych, cie­
s-zyć się będą oqrcm­
nym popytem, bow!em 
ludzi, którym marzną 
ręce podczas mrozó<w, 
jest znaczna • lość. 

skrypcjR „Pism wYbranych" B. rnęz'.nzvzn 
Prusa, termin zapisów na wy- l A 

Co dzień więc w godzinach 
popoludnlowyc.h z poszczegćll 
nych Dz1e\mcowych Rad Na 
rodowych wychodzą na mia­
sto „trói kr', które udz1elaia. 

Sp~wą miejsca dla 
konduktora trzeba by 
s : ę zając 1 w Łodzi. 
Prze<:'.eż ci ludz'.e n .e­
raz po &końct:on•l pra­
cy sian a ją s t na no-

Projekt niewąt­
pliwie interew.jący, 
totC?ż oddajemy (}O 
pod toztvagę MPK. 

Stała czytelnl<:zi<a 
Akurat dobra po­

ra, 2:eby ptojekt 
teń zacżąć realizo· 
wać. (3148) 

źej wymienione „Pisma" zo-
stał przedłużony do dnia - 30 Łódzka Fabryka Kosmety-
wrześma br. włącznie. ków „Ewa" wykonała w dniu 

(3128) 

przechodniom Wskazó\.Vek o ·----------------------------~~ ...... ----------------·-------------------------------"' 

w związku z tym przyporni 4 bm. roczny plan produkcji. 
namy, że zapisy prowadzą Załoga, w której m. in. znaj­
wszystk1e łódzkie księgarnie. duJą się tacy przodownicy pra 

cy jak Józef Michalak z dzia 
lu mydeł, Zofia Maroszrk i 
Irena Janicka. brakarki - pra 
CUJe .Już na' poczet planu roku 
przyszłego. 

właściwym chodzeniu i roz- --------------------------------
daj<> ulotki 0 przepisach ru- wAtNE TELEFONY V ZACH~TA (Z'!'l,..rs t<a 261 " C"l;19J<ł • ?I{· (IJ on „Ambicje młodości" Q;. 
chu drogowego. Pogot r:tetunkowe 254-44 U ••-e I ({ 18 20 

Najlepiej nauka chodzenia Straz Pozarna Il , V O ,&,j„ • O DWORCOWE (Dw Kaliski) 
Próeh ; .,,_ a ~ w $-ródn1 1· 28·ci·u Kom. MI&Jcil<b MO 2ó3·13J Nauka 1 te<:hn ' ka" „ . "'° !'.! •-· o· I f 1'9 l5 oykiu: podróże z l<B'iąż PRZi.DWIOŚNIE (żerom · " , ' „ 
na Polcs1·u, gdz1'e DRN z po .eJs..... sr. r. or. " . I I< . 76l Podrz . 5.49, „św.at młodych {q. Poznajemy życ ie s 1ego " u 13-52 Artek„ g 16 
mocą MO należyc :e za1·e1v. ludzt radz eckich i lch tek ·· ,!I, · 16. „Orzeł Kau 11. 18. "i9. 20. 21·. 22 . 

W zw:ązku z<> zbliżającą s\~ · MazlJ U ser a g 18 
Się tą sprawą. Na wyróźnie- łódz.ką konferencj~ sprawozd.aw- 1'111I'.:\1_r"IM0'-' lU'8J. 20 i . ' ZOO - Pro~ram $-kl ad 
nie zasługuje Przedsiębior- coz<>-wybor..:z4 L.q1 Kob;et - Za· ·•"CITY• ._... 1 MAJA (Kil Ińs kiego 178) rilmy -~-~.~;erzctacll. 
stwó Transportowe Handlu r:tąt1 Łodzk ; LK orqan .zuJe w ftL • ._ "W elki przełom" g. 

dn.aeh l5 t 26 wrz·eśn .a o qodz. ft "'-''N~ * l 7 19 
Wewnętrznego przy ul. Orlej, 13 w nil Zwląrku Pracowtl kaw IM. ST. JARACZA (Jara · REKORD (Rzgows ka 2l Dyz' ury aple'· 
z którego co dzi eń 30 k ie· Komunalnych, ul. Wólaalis•ka 5, cza 27/29) g. 19 „Cli .· BAŁTYK (Narutowicza 20J „PodattP swatki" ii. A 
rowców pod kierunk iem dyr. obrady d.eleqatek 1 z.a.proszonych rurq" . „Płom :enne , s.arca" g. 18, 20 
Skoneczk1 b ierze udział qo.'k!. NOWY rw19c 1<owe1<1ego 14, 16, 1B. 20 ROMA 1Rzi.rows 1<a nr 841 Apteki: P!otrko.9Sl<ći 

15l „Poemaot pe<iaqo- iiDYŃIA ,PrzeJa.t:d nr 2 „Strażnica vt qór*h" 165 Naru towicza 1; , 
„trójkach", Wczoraj w Śród- Po lsk· Zw;ązek W.,:dkarskl oi"· q .<:z:ny" Pro.iram fumo.,. do<{ g. w „Kotow•><·" g. Rzgowska 147. Wir,.>e kow 
mieśclu : n.a Pr)lesiu w „trój Qan iz u je w &<>b <:>t9 25 bm. wy· P0.1:.Lc.CHMY (Obr. Sta· 1 1Wltura1no o9wl<1 t. 18, 20 skiego ~l . Karolew.., ,..11 
kach" brało udz:iia.ł przeszło ciecz.kę dla wędkarzy do Sw. Łu- llng radu 21) g. Hl „Szczęsl!we dziecin· SOJUSZ (Nowe Zlo tno1 48 Przybyszewsk ,ego Il 
SOO ósób. &w. Wyjazd o qooz. 15. l<o;.zt „Las" stwo" g. Ui. 19. :JO Pro „$luby k11walers.k.e·• Lim anows t< •eg•· 80 

,>rze,azou 25 zł. Ml.LVCtNY (Piotrkowska gram dla nłl.Jmlod g. 18.30 AS Al. Ko.t<;łusz1<1 48 
Najgorzej zaś wygląda na Dnia 24. IX. 1954 r, 

0 
qodz. 18 .d43J g. 19.15 ,.Mada• szyc h! „Mężny Pak" TAfRY 1S1e111<ewicza 401 pełni sta1e dyżury nocne 

uka chodzenia w Rudzie Pa w lokalu Poradn Oqolnej przy me Pompadour" ,,Kto pierwszy", „L<>t „15-ietni ka.pL"an' 1
, g. 

Golone, strz_yżone 

W związku z trwającą 
„nauKą chodzenia" 

- Czemu na nowo? 
O co tu chodzi? 
- By prawidłowu 
Nareszcie c h o d z i 6! 

~KORPION, 

ul. %eromskieqo 12 (front I p,) SA TVRYKOW (Trau-gu•ta na 1<si9iy<;" g. 16, 17. 18, „ZłótAt jezioro" g. D'l'żURY SZPITALI 
od ar lJ Il 19 1!> „Od me MŁODA uWARt>iA (Zie Hl. 20 

będz e się narada pracowni· IO<lil do me1odH" - lona 2) „Len in w paź- SWIT (Bałucki Ryn&l<l Położn iczo • q inekolo· 
ków służby zidrowia z u.bezp e- 1 cz:onyml korzystającymi z op.eki gosclrltJe występy 'li'- di lern l·ku'' g. 14, „B a- „Sk~zydlaty dorożkarz" qlczny: Od godz. 8 do 21) 

d 35 36 tystów ;icen warszaw· ły kieł" g. 18, 18. 20 g. 16, 18 20 s zp la l 1m dr Wolf -
p<:>ra ni i • SKich MUlA (Pa t>lanlol<a 1731 WOLNtlSc (Przybyszew· Ł~ g!ewnicka 34. od g. 2'J 

Zw. Za't'. Prac. Handlu urzą- „ARLEKIN" (Plotrkows.<a • .t>ubrows.k1" i· 18. skle&o 161 „Skander• do 8 Bzp1ta1 im M. Cu· 
dz.I 19 bm. w parku Hei•now· 152) g. 17 „Złota ryb• 20 beq" g 15.45, 18, r ie · Skłodowsk <>J - ul. 
s.k :m loterię fantową. Wyn .ki ka„ PUJNti.R !P'ranct~zk~l'I · 20.15 Curie · Sidodowsl<lej 15 
~:ąqn :en„1 wywieszono w sklepie WDK (Traugutta 18) - sk.a 311 „Samotny za. WŁOKNIARZ (PrOChntka Chiru-rq ·a: f Kl. Chi· 
spor t-owym przy Ul. Plotrkow- g. 10 - Narada dla q.el" g 16, „Grze&Z· 16> „Płom ienne serca„ ru rg :czna , ul. Wigury 19 
•kie) 71 w WDK, Trauąutte 18. µr zcm. bawelnlartego nicy be.z winy" g. 18 g 14.30. 16.30, 18.30. Interna! Szpi ta1 tm. 
Odb!ór wyqrany<:h - w św:eW· „Wpływ pionów bez 20 20.30 N. Bar iickego - ul. Kop 
cy PSS Wschod, Płotrl<owska 76, bt'akowych t1ll obni:i:k ę J>OLC>Nł.A (Plotrl<Owl'll<fl WISŁA (Przetazd or lJ ciń skiego 32. 
I p. codziennie od qodz, 14 do kOSTtów wta3nych ". ref. 87) „Kr.Słowa batu" g. „Królowa balu" g. Larynqoloqia: Szpital 
20. z wyjątkiem nledz.iel, do 29 tow. P e trt.a.k: g. 15.30 14, 16. 18. 20 (g. 20 14.30. 16.30, 18.30, Im. N. Barl icktego - ul. 
bm, włolc:rnle, impreza lJtera<:ka (l; sea.n.s sprzedany) 20.30 Kopci ń skiego 22. 

W przyszłym roku „Ewa" 
produkować będzie szereg no 
wości. M. m. srebrzyste ema-
1 ~ " do -.az.no:r i w różnych od 
cieniach, nowe mydła leczni­
cze np. na tłuste cery, craz na 
suche cery mydło z kremem. 
W laboratorium przygotowy­
"" ane są również nowe, prży­
jemnc zapachy wód kwiato­
w ych. 

Ostatnio na TargaQh Lips­
kich duże zainteresowanie bu 
dziły luksusowe mydla do go­
lenia „Ewy" w bakelitowych 
opakowaniach, które służą je~ 
dnocześnie Jako miseczki. 

(k) 

ABSOLWENTKI KLASY RY· 
MARSKIEJ. - Ch9tn ie pom~• 
my. Prosimy o przybycie do re­
dak<:J. 



Pjłkarze jadą do NRD.„ Bilan-: 
Dz:-ś , w czwartek, wyjeżdża z meczow Warszawy cio NRD, pierwsza re-

prezentacja p łkarsl<.a Pol.ski, k.tó s f • • 
ra w nadchodzącą nledz:elę ro- W O li zeqra w Rostocku mecz mlędzy-
państwowy z pierwszą reprezen­
tacją NRD. 

P iłka rze polscy wyjeżdżają do 
Rostoc ku w składz:e: 

STEFAN!SZYN, DURNIOK, KA­
SZUBA, Cl CHON, SUSZCZYK, 
GRZYWOCZ, SĄSIADEK, TRAM­
PISZ, CIEśLIK, BRYCHCY, MOR­
DARSKI. Rezerwa: PAJOR, OR· 
ŁOWSKI. ZIĘ:TARA, ANIOŁA 
BASZKIEWICZ. 
P ;łkarzom towarzyszą tren<!· 

rzy MATJAS i mqr JESIOflKA 
o raz s~z!.a m ędzynarodowy 
FRONCZYK. 

.„a lekkoatleci 
do Rumunii 

Również w dniu dz!sl&jszym 
odlatuj<! spec jalnym samolO'l:em 
z Warszawy do Bukaresztu ek pa 
p<>ls.kich lek•koatletćw, która weź 
m :e udz i ;ił w m iędzynarodowych 
mi·s trzostwach Rumun i , jak;e o<l­
będą „: ę w nadchodzącą sobotę 
i nifłd ?:eię. 

W skład drużyny weszło 16 
11ast ępujących za.wodników I za­
wod :i ~...:.z.ek: 

IWAŃSK1, SIDŁO, WEINBERG, 
BUGAŁA, WALCZAK, SZMIDT, 
SFATOWSKI, RUT, NIKLAS, PO­
TRZEBOWSKI, WITULSKI, ADAM· 
C!YK, PIĄTKOWSKI, ILWICKA, 
MAJKA· DOBRZYCKA i KUSION. 

li liga 
pod znakiem 
bezbramkowyc~ 
wyników 

W rozegra nych wczoraj zale ­
głych spotkan i.ach piJkars!<ich o 
m Ls trzootwo II ligi Górn ik (By· 
tom) zrem!rsowa l z Budo-wlanymi 
(Opole) 0:0 a tym s amym wyn1· 
kem zakol'1 czył się też mecz Gór 
nik (Zabrze) - Stal (Sosnowiec). 

Na czele ta beli zna jduje się 
Więc na dal Włókniarz (Kraków) 
1.... 19 p!<t. p rzed Górin i·kiem (By­
tom) - 18 pkt. i Stalą (Sosn<>-
w:ec) 16 pk t. 

So rek 
wezwany do kadry 

Lewego łącznika Wlók.niarza 
łóclzk1ego, Soporka wezwano 
wczoraJ telegraficznie do zgru 
powama piłkarzy w Krakowie. 

Nie jest wykluczone, że So 
porek weźmie w niedzielę u­
dział w meczu z drugą repre­
zentacj ą NRD, który jak wia­
domo odbędzie się w Krako­
wie. 

Jesienny turniej 
tenisowy 

W dniach 23 -·-26 bm na kor· 
t a,: h p rzy Al . Unii odbędzie się 
jesiennv ru r n'ej ten 'snwy w kon­
ku rencji męskiej i żeńskiej z U · 
działem ten isistów i ten i„lstek 
Łodzi i w0jewództwa. Gry odbv­
wać się będą cod,;ennie od godz. 
10 aż do ?.mierzchu. 

O Pięć zwycięstw ani jednej porażki 
O Stosunek punktów 78 · 22 

Po zwycięstwie nad Czechosłowacją 
Polska - mistrzowskim zespołem turnieju 

(Dokończenie ze str. 1) 

rutynowanego Czechosłowa­
ka Nemeca. 

-Dużą niespoilziankę spra­
wił Piórkowski. Zwyciężył 
on na punkty Koutnego, ale 
niewiele brakowało, by wal­
ka zakończyła się przed cza­
sem, bowiem już w pierw­
szej rundzie Polak idzie 
ostro 'do ataku, łapie prze­
ciwnika w naroimiku i po­
syła go na deski. 

A oto wYniki techniczne 
meczu Polska - CSR: w wa­
dze muszej Liedtke pokonał 
Cermana, w koguciej Brych­
lik przegrał z Majdlochem. 
W pierws-zej rundzie Polak 
walczył dobrze, ale ruty-
nowany Czechosłowak w 
dwóch stępnych starcia.eh 
osiąga przewagę. W wadze 
piórkowej Soczewiński po 

• * • 
W pozostałych s1>0tkanlacb roze· 

granych we środę, Węgry p.oko­
nały NRD 12:8, a w chwHi, gdy stc.sunkiem głosów 2:1 mi- zamykaliśmy numer związek Ra­

strza olimpijskiego Zacharę. dzleckl prowadził z Bułgarią 14:4. 
w wadze lekkopółśredniej mreJ~e:"~·~y::::;,e::~uc~~~·:~: 

bardzo ładnej walce wypunk 
tował Dubowsky'ego. W lek­
kiej Niedźwiedzki zwyciężył 

Milewski przegrał z Iwanu- dowany nrz<iz gosnOdarzy nn:ypa­
szem. W wadze · półśredniej dły w ~d7.lale Polsce, która w. 5 
Karpiński w najsłabszej wal ~~':!~~;c~ał~~~by;~n~otó~u~~~:;'. 
ce spotka.nia został pokona- Drugie miejsce zajęła dr yna 
ny· przez Ka.sala. \'V wadze ZSRR (8 nkt.l, a następne miejsca 
IekkośrednieJ· Pietrzykowski w koleJnośd: Bułgaria (5 pkt.). 

Węgry (4 nkt.), CSR (Z pkt.) I zdobył punllty w. o. W wa- NRD (1 11kt.). 
dze średniej Piórkowski wy- --------
grał stc•sunkiem głosów 2:1 --------·------­z Koutnym. W wadze pół­
ciężkiej Grzelak po słabej 
walce przegrał z Tormą. W 
wadze ciężkiej Węgrzyniak 
w pełni zrehabilitował si.ę za 
wtorkową, porażkę z Węgrem 
Kissem, odnosząc błyskawicz 
ne zwycięstwo przez k. o. 
w pierwszej rundzie nad Ne-
mecem. 

26 wrzefoia 

Wielki mecz 

Czekamy na start w Łodzi 

piłkarski 

prokuratorzy -
adwokaci 

26 WRZEŚNIA br. w slo-

Szwendrowski we Wrocławiu 
był najlepszy na torze 

necZ'114 niedzielę o 
godz. 13 na stadianie \Ylók­
niarza przy Al. Unii spot­
kają się od dawna konku­

'rujące drużyny piłkarskie 
Jrokuratorów i adwoka­

tów. Adwokaci liczą na 
zwycięski rewan.ż za zes:zw 

D O<S>konale sp>sał się we Wro­
cław :u najlepszy żużlowiec 

łódzki Szwendrowsk! na zawo­
dach ze szwedz:ką drużyną M<>­
narkerna. 

Dziesiąty wyściq p~zynosi n<>- roczną porażkę. Prokurato-wy su~es Szwen<lrowsk emu, a · d k , · w trzynastym - żużlow;ec łódz- rzy 3e na wca.e nie za-
ki tak piękne i skutecznie bloko- mie-rzają zezwolić na wy­
wal Szwedów, że para polsK.3 rwanie sobie palm11 pierw-
znćw p:erwsza była na mecie. szeństwa. 

Jeszcze jedno zwycięstwo Jndy- W 'ka · t z· ' b widualne odniósł Szwendrows.k a. ntewą P iwie ę-
w szesnastym wyśeiqu. Nie.stety dzie ciężk,q, i emocjonująca, 
Kupczyński miał upadek 1 qdy- o czym świadczą ustalone 
by nie to, końcowy wynik meczu już następujące składy dru 
byłby korzystniejszy dla Pola· żyn: 

k~~kc<>sy Szwendrowskleqo wska PROKURATORZV: Kwi­
zują, że jest on w cl.oskonale) foi; czor, Woicki, Matuszewski, 
m e J ma św '.etn ie przyqot.owaną Szulejko - SW.wski, Zujew­
maszynę, a przede wszysbk :m, że ski, S1nagalski, Rudnicki, 
jest utalentowanym żużlowcem. Orłrnvski, Popielarczyk, We Tołeż rz tym w: ększym za!ntere· 
sowaniem miłośnicy sportu żu:ż. sowwski i &ęnctich. 
loweqo e<:zekują na start swoje- ADWOKACI: Stanczy­
qo ulubienca w Łodzi w n·edz' e· k iewicz, Starski, Basiński, 
lę 26 bm. na zawodach liqowych Majsterek, Urbański, Bo­Oqn wo - Górni•k (Rybnl4<). Mecz 
rozipoczm ie się 0 qodz, 15.30. ski, Szczerbic, Rymkie-

Gćrni'< notowany jest w tabe4i w icz, Łuczak Wojciech, Ja­
wyżej n iż Oqn iwo, a w Jeqo ze- nas i Ciesielski. 
spole jadą ta.k rutynowani za- Obie drużyny trenują u-Szwendro.wski jadąc w parze wodn!cy Jak zna·ny już w Łodzi silnie, pragnąc zaprezento­z Kupczyńsk:m s• anow li na-jlep- Spyr a (zal !czony do kadry) i We wać się z najlepszej stro­szą pa,rę dnia i zdobyli 24 punk- czorek. len pojedynek ze Szwen-

ty, po-dczas qdy najlepsza para drowsklm będz ie najciekawszym ny. szwedzka Jonsson _ H<>ymann punktem proqramu z.3wodów, Cena biletu 3 zl. Przed­
zdobyła 21 punktów. Mamy prawo spodziewa<: się sprzedaż biletów w zespo-Ju"il w pierwszym wyściqu równ'eż, te w walce tej paść mo- lach adwokackich, a w dniu Slwendrows!<i uzyskał najlepszy że wreszcie rekord toru łódzkie- meczu w kasie prz y wej­czas dnia zbliżony d<> re·kordu qo, wielokrotin e już wyrównany ściu. toru I zajął p:erwsze m e jsce, prz<?z Szwendrowskieqo. Dosko-
wyprzedzając Jonssona o 80 m. nała f:>rma teqo żużlowca d.a_ie Dochód z imprezy prze­W szóstym wyśc '.qu para Szwen- mu szanse. w'ększe n :ż dotych- znaczony na budowę War­drowski - Kup-czyński odniosła j czas, na pe>praw:enle rekord'l.I -•Zf'Wif. podwójne zwycięstwo. T. Kołeczka, 1-..--;;,;;;.;.... _________ ...;1 

Ten czas miałem 1 ja, ale 
byliśmy niemal pewni, że ni4<t 
już nie zejdzie niżej"' 

Tymczasem - byro to w ma­
ju 1954 roku - nową próbę 
pobicia rekordu własneqo, wro 
cławsk eqo toru zqłasza Kup· 
czyński. Cl, którzy 9 maja t&­
qo roku widzieli Kupczyńskie­
qo na torze wrocławsik im n<>­
will, że jedzie dosłown ie jak„. 
szatan. Uzyskał najlepszy w hl 
storH toru wrocławs.kleqo cz.as: 

. 1 min. 23,3~-k. 
Pomyślcie tyl•ko - czas Smo 

czyka w 1949 r. wydawał s.ię 
fantastyczny (1 m ln. 33 sek.), 
a co pow!edzieć w takim razie 
o czas.ie Edwa•rda Ku-p-czyńs\<l& 
qo1 Prawie <> 1 O sekund popra 
wił re-kon:I Smoczyka„. 

- Polacy mają wyb lny dryq 

T.a jecma dziesiąta -ku.n.dy 
dzieli mn e tri od pobiela ,..... 
kord-u„. widma. 

To brzmi trochę oSObllw1e, 
ale, wierzcie mi, wielu kib cćw 
16d:iokieqo toru przy Placu 9 
Maja jest zdania, że r&kord to­
ru łódZlkieqo jest inie do pobi­
cia! 

Rekord torir..,.lódzi<'eqo usta· 
nowi! w roku 191;0 Tadeusz: Ko 
łeczek, j&d&n z ...największych 
talentów żużlowych w Polsce. • 
W uzna-n iu jeqo z.asłuq P'-'­
śmlertnl• przyznano mu naf­
wy.ższ& odznaczeme sportowe 
Polski Lu<lowej, tytµł Zasłuż<>­
neqo Mistrza Sportu~ 

(c),d. n.) 

do żu:żlu - mawia.Ją o poi· p• b ~· . 
ski<:h za'WOdnlkach z~ qran:c:· 1erws1e rama• 

I jest w tym wiele racji. 
Osląqnięcla na wszystkich to- d b ł rach w kraju wskazują wyraź· z o y e 
ni&, że jedziemy coraz pe'N· 
nej, coraz skuteczniej s:~amy przez 1"un1"oro'w po nowe rekordy il Jest n1-ąt 
pliwe, że w spotkaniach między . . • narodowych moq!lbyśmy już Liga p1!karska: junl~ów ~ obecnie zająć Je-Omo z czoło· poczyla r?zgrywki' -O. mmtrzostwf. wych miejsc w Europie. W p1erwsz~h s~~~-ach pad Y 

Napływ młodz :dy sprawił, nas lę~ujące wy:iukt. . 
te możemy s ę już posrczyclć Ogn~w_o - SpoJn~a 5.0,~ KS Mar: sz'!>reglem uzdol·niony-ch zaw'ld chlew„ki - Kol~Jarz 1.3, _Wlók_ nlków najmłodszych na- nfarz - S~rt 7.0. G~ardia L~ szych żużlowców ja-k Kajzer z dowa - KS 9 Ma.la . 5.0. Unb.'l 
wa.rsza!WS'kieqo CWKS, Krzesiń· Budo-.yl<1;ni _1:2 i _Wl.dzew -\KS skl z Unii (Le=no), jak Kacpe- Dzi.er,;ynsk,ego 3.1. 
rak z Włókr1iarza cręs!o'::chow­
skieqo itd. Z roku na rok p'l­
Wieksza s ę I rozwija młody na 
ryb&k sportu żużloweqo. 

A oto krótka hist<>rla re-kor­
dów toru warsza,ws!<leqo. 

A teraz rewanż 
Łódź woj. -Stalinogró~ 
w boksie 

Na zawoda<:h z Czechami w 
roku 1948 Smoczyk ustala re· 
kord toru Budowlanych (w cz3 
s'e 1 mi<n, 29 sek. 4 razy PO 
400 ml; rok później j„den ze 
Szweóów bij<> rekord Smoczy- W n ;ed zielę 26 bm. odbędzie ka 1 uzysikuje 1 ml·n. 27,2 sek. się w Pabiani.::ach rewanżowe To e<:zywlśc ·e przez dłuqi czas spotkanie pięścl.arskie Łódź woj. 
odebrało Sm<><:zykowi spokój. - Stalinogród. Pierwszy meoz w Nie daje jednak z:a wyqraną ! Zawierciu przyn ' ósł wynik 10:10. 
za wszel•ką ceni" stara się od- Do reprezentacji wo jewództwa 
su·nać w c 'eń re'<ord toru usta "!ód~iego wyznaczono następują-
nowiony przez Szweda. cych z.awcdników: 

Udaje mu się to wreszci& w Cwiech I Łasak (Unia P fo l'r· 
roku 19SO, kie<ly pada nowy ków}, Szczepań_ski (Stal Kut !!O), czas toru Budowlanych _ 1 Szwaqrzak (Wtokn. Pab.). Mis iak min. 23 sek.! (Wlókn. Pab.), Gożdz>k (Włókn.. 
„Obowtązyw.ał" on w warsza Toma~z)1 ~a.tus!_al< A. i M"t1.1oslak w'e aź do roku 1953 a więc Z. ( Spufn,.a &erndz) , Nowc~t 'Przez trzy lata. 'Z.~vyc;ę-stw<> (Wlókn. P<>.b.) . KW1atl<owsl<i \s-poJ 

nad a<isem os'ąqn"ł wte-lv n 1a Tomaszów), 
Ole}nfcza.I<. skrar.a/ą<: cz"s Smo St.a.1 'nogr6cl zapowfia.da bardzo 
cz~ka o dalsze 2 sekundy„. siin\ skład z Strko t~w;:1<'.T_U : Pr<Y.: h 

I Ja się J>Okus' ł...,, 0 pob'.cie nick1m, Drysi.em 1 WOJC1echow­
rekordu teqo toru. Na zawo· sk:m na czele. . ~ da·ch z Budowlanymi w dn'u 8 Za wody odbędą Blę w hal! Z~ maja 1954 r. m ałem bardzo Wlóknl.arz w Pabianicach o godi:. 
dobry cz~s - 1 m ' n. 21.1. <' 11.15, 
w•ęc o 0,1 SPk. czas qorszy 
od <:zasu Olefnlczaka. p • ł 

Muszę zunaczyć, że był to ozna• my spor na tych za!W'Oda:ch cz.>ts na)le:>- ' 
szy ze WSZ"y'<tk :c_h. F ' fałkowsk i Zwr·ątku nad1łec\c"1ego mi ał wtedy 1 m ·n. 24 sek„ a I\ · 
pozost_ali zawodn icy, ).ak Kam- Odczyt na 'f>emat „Sp<„rt .,, 
rowsk1 I Zęnd1?-1"0W'sl<i mieli Zw'ązku Radz'&ek:m" or.qan ·zu . .,. c;i•'<Y nawet qorsze. R.ada O.kr. Kolejarz w p '.a t<!'k 24 
Je=hałem ~ ~ ba.••b.o do- bm. w ..al Dyr. Poczt 1 Tel~ko· b~ze,_ al& cez, Re·kcrd toru mun>kacji, ul. Prz.ejazd 36 o Olelniczak;i n 'e z<>stał les:u7~ Q<Xfr. 16. 

inb' ty ;ml przeze mn'e. an ' Odczyt połączony będz:e z po­
pr7ęz ~ad>teqo z P'>Z<>sta.łych kazem sz.enn'erczym, a ,...~•itęp­
żuzlowcow nasze-j kad•ry. nie wysw:etlony :rosta.n•e f'lm o 

Podobnle Jak n• to.rze wro- tem.atyce sport.ow'!i, Czl<>nk~w e 
<:ław„k !m w roku 1951 tak i MJ, \ si><>rtowcy kó-1 innych zrzesz.eń 
w Warszawie. zabrakło mi je· s.~rtowych będą m le w:dzlany• dn&j dzies ątej s„kundy.„ mi qośćmi, 

Okrutnie złamany. Minęły trzy dni jasnego, 
otwartego świata. Nie dorósł do niego, nie za­
służył, żeby w tym świede zamieszkać. Przy­
padkiem, na gapę, wolnym i szczęśliwym czło­
wiek zostać nie może. Trzeba umieć spierać 
się o własne szczęście, trzeba bardzo chcieć 
własnej wolności. 

- Owszem, obiecują, że ją dadzą - po­
wiedział Kryspin. - Ale co warte te obiecan­
ki. jeśli wojskiem ich dowodzą obszarnicy.„ 

gorącego szumu buszowała mu w głowie. Lu­
dzie potakiwali Kryspinowi, paru najbliższych 
klepnęło Urb'lna po . plecach. I w tej właśn ie 
chwili pojął Urban, że słowa Kryspina sa ca ł­
kiem słusz'.1e. A może stały się słuszne dlate­
go właśnie, że je wypowiedział. 

(92) 

A on przy pierwszej próbie pokazał. że du­
sze ma właśnie chałuja, niewolnika, że wię­
cej boi się pana niż pragnie tego wyzwolenia. 

Urban siedział czerwony jak burak, wuo­
ku od ziemi nie potrafił oderwać, dapóki tam­
tem mówił o Kurzydłackim. I choć Kryspin 
nie wchodził w szczegóły, wydarzenia ze szpic­
rutą nie opowiadał, wydawało się Urbanowi., 
że wszyscy sprawę znają, że wszyscy patną 
na niego. Byłv to chwile gorsze dla niego od 
samej utarczki. 

Ale tu zrobiło się zamieszanie. Czarne lufy 
wyskoczyły z s1em karczmy. Tuż przy Urbanie 
huknął ułański karabmek, huknęły karabiny 
2 ziemi. U r ban ręką twarz osłaniając padł 
odruchowo na ziemię. Kurzydłackiego koń 
stanął dęba. Kryspin krzyknął: - Nie strze­
lać, nie strzelać, t a m nasi przy furmankach. 
Tętent koni. Słabsze rewolwerowe strzały. 
Dalekie. 

Zaraz po przyjeździe Kryspin zwołał posie­
dzenie rady. Do późna w nocy wyklócano się 
na niej - co robić. Okazuje się, tego dnia 
wieści przyszły z wie lu stron, że powstał.v nie­
dawno rząd lubelski zaczyna działania wojen­
ne przeciw zamojskiej republice. 

Byli tacy, którzy nalegali na pertraktacje. 
Przecież tam w rządzie są socjaliści. Taki Mo­
raczewski na przykład. A ten ich minister 
wojny z t~im dziwnym nazwiskiem, no, jak 
go, do' diaS'ła?.„ Rydz-śmigły - 'też podobno 
demokrata Trzeba się dogadać. Proponowali 
nawet platformę: reforma rolna - pepees mu 
si na to przystać! - nacjonalizacja przemy­
słu, banków, kolei... 

Tymczasem postanowiono, żeby pertrakta­
cji nie zaniedbać. Sam Kryspin zres:ztą twier 
dzit, że wśród pepeesowców lubelskich jest 
sporo dobrych ludzi, wymienił nawet jakie­
goś Buczka. mocno poturbowanego przez nie­
miecką żandarmerię za rewolucyjną propa­
gandę. Niez'-ileżnie jednak od rokowań, za­
rządzono szykowanie się do obrony <>5iagnie>ć 
r ewolucyjnych. Kry spin wystąpił z planem 
tworzenia takich 7espołów, które by jeżdziłv 
po wsiach, i - zabiera.iąc ziemię panom. od­
daiąc ją na poczekaniu chłopom, mobilizo­
wały ich do czynnego popierania rewolucP. 
W tym w1::l7ial najpewniejszą obronę zamo.i­
sk!ei republiki: w rozszerzeniu jej haseł na 
wieś. 

Oddział Urbana I].ie wyszedł jednak z Za· 
mościa. Nazajutrz w południe, gdy ledwo z.e­
brał ludzi, dostał broń, amunicję, żywność 
i czekał tylko na wypisanie w komitecie za­
świadc.zenia, że jest wysłannikiem władzy re­
wolucyjne.i - na skraju miasta zaczęła się 
strzelanina. Pobiegli wprost z komitetu. Pa­
rę ulic dalej musieli chować się w bramach: 
karabi11y maszynowe siekły wzdłuż ulicy. 

Natarcie wojsk lubelskich zaskoczyło Za-" 
mość. Były zresztą zbyt liczne, zbyt dobrze 
uzbrojone, zorganizowane, wyszkolone. Gdy 
Urban ze swoimi obsadziwszy parę bram te>ż 
zaczął strzelać, gdy ogień ten zatrzymał po­
suwanie się ulicą lubelskiej piechoty, zza ro­
gu wyskoczył dziwaczny, kanciasty samochód, 
pomalowany na buro i zielon". Ten wcale się 
nie przejął ogniem strzelców urbanowych, 
dosyć szybko podjechał pod bramę i wyrżnął 
do niej z odległości kilkunastu metrów z ka­
rabinu maszynowego. Ze szczerniałej od sta­
rości bramy posypały się żólte woskowe drza­
zgi, rudy kurz zadymił z pobliskie.i ścianki 
ceglanej. Ludzie Urbana, sparaliżowani bezra­
dnością swej broni wobec samochodu, głowy 
wciąg_ając w ramiona rzucili się w głąb po-

W minutę było po wszystkim. Kryspin tar­
mosił Urbana. Obeszło się bez ran, bez strat, 
Tyle. że do Izbicy już nie po_iechano. Karcz­
marz twierdził, że tam dużo, bardzo dużo 
ułanów. 

Wraca li do Zamościa, robotnicy szczęśliwi 
ze zwycięstwa, Kryspin milczący, zamyślony, 
U r ban okr u t n ie złamany. Deszcz lał całą dro­
ge. gdy do m iasta wjechali, stał się śniegiem. 
Błoto, zimno. Nędzne małe domki. Obdarte 
d zieci w ogonku przed pi ekarnią, czekają na 
kromkę glinia stego niby chleba. 

Kryspin ostro zwalczał te propozycje. Miał 
podwqjną przewagę na d resztą. Po pierwsze, 
przyjechał z Lublina, wiedział więc jak tam­
tejsza demokracja miała yglądać, znał jej 
przywódców. Po drugie wziął udział w dzi­
siejszej potyczce przy karczmie. Mimo to dy­
skusja była dluga i zarięta. Przekonała resztę 
do piero .!..... spr a wa ziemi. 

Gdy przyszło do wysyłania luflzi na tę ro­
botę na kierownika p ierwszego zespołu Kry­
spin za proprnnwał Urbana. 

-Ma dwie zalety - stwierdził. - Zna 
wieś, zna chłopów. I jest na śmierć i życie 
zwiazany z rewolucją. Jej szeregów nie opuści 
nigdy. 

Urban zęby zwarł, oczu nie podniósł. Fala 

. dwórka. ten i ów już na pa1·kan włazić za„ 
czą!, żeby czmychnąć dalej. 

(D. c. n.). 
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